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Perspektiwa Targów MMI
Targi W schodnie, 00 *do których .lbrzy 

miego znaczenia dla Lwow a i diet 'Eolski wogóle 
w ypow iada się zgodnie opfnja publiczna, ode 
g ra ją  bezw arunkow o w ażną rolę w uli ształtowa- 
liiu się naszych ""stosunków handlowych' z n a j­
bliższym  W schodem. Jako czynnik silnie w spół­
działający należy tu  podnieść i dobre w arunki 
geograficzne, w jakich Lwów, siedziba T. W 
się znajduje. EkLpancja gospodarcza 'Eolski 0- 
r jen tuje się w sposób natura lny  kii rynkom  
Bosji Bałkanu i bliskiego W schodu, u którego 
bram tylaśnie leży m iasto Lwów, ostatnie wielkie 
m iasto u granic zachodniej kultury, posiadające 
ra d  to dziejowe tradycje kwitnącego handlu zo 
W schodem.

Stosunki te  skonsolidują się w najbliższej 
przyszłości niew ątpliw ie jeszcze więcej, gdyż 
handel z T urcją ożywi Się. obecnie po zaw arciu 
trak ta tu  polsko - tureckiego w Lozannie. A 
zw łaszcza należy tu  plodnieść tę w ażną okolicz­
ność, jżb” Lwów, n a  mocy tego traktatu , stanie 
się stacją wielkiej linji m iędzynarodowej, łączą­
cej Londyn z Bagdadem, wiodącej do kresów 
zachodniej Europy do legendarnej ,stolicy Ha- 
runa - (Ad Raszydja i ze z tego powodu otw k - 
ra ją  się dla przyszłości Lwowa, dla rozwoju 
jego handlu i przem ysłu, nie dające się na ra  
zie objąć okiem, perspektywv.

Targi, które się v e  Lwowie corocznie od­
bywają, m ają na celu umożliwić n a  w ielką sto ­
pę wym ianę towarów między wschodem  a za ­
chodem i otworzyć przem ysłow com  zachodnim  
wielkie i bogate złoża surowców, jakie posia­
da wschód, tak szczodrze przez przyrodę w y­
posażony jego niewyhzerpani; zapasy. Rosja, ol­
brzym i kraj, przeważnie rolniczy, posiada bo­
gate zasoby naturalne, a przem ysł natom iast 
zupełnie nie rozwinięty Jeżeli przyjmiemy, jako 
cechę charakterystyczną, produkcję żelaza i s ia ­
li, k tórą chętnie dopuszczają jako miarę rpzwoiu 
przem ysłow ego i ruchliwości przem ysłow ej, 
Piosja, k tóra posiada co najm niej cztery razy 
więcej ludności, aniżeli F rancja, produkow ała 
w roku 1913 mniej żelaza, a  ledwie tyle stali, 
co F rancja. Polska jes t poniekąd naturalnym  
rynkiem  zakupu towarów'- zbytkow nych dla m as 
rosyjskich. N aturalne stosunki handlowe między 
Idolską a  Kosją kształtują? się w ten sposób, że 
R osja  odstępuje Polsce płody rolnicze, surowce 
potrzebne do przem ysłu i wogóle tow ary grub­
i e j  roboty, a  otrzym uje stam tąd w ytwory w y­
kw intne i przedm ioty zbytkowne.

Dzisiejszy numer „ K u r j e r a  L w o w s k i e g o ‘‘ zawiera:
Perspektywa Targów \Ssehodnieh. 
Kapitał ooey
Z górnośląskich wspomnień (fejleton) 
Ul. Targom \Bsehodnim.
Czy Lwów bojkotuje walkę z drożyzną?

Biijonowy pośmieeb.
jak drożyzna Bajdę w oziła?
Dobrodziejstwo ogona
jak obliezae wskaźnik drożyźniany?

M 6 a  roz6;cia bigi Narodum.
Wiochy zamierzają wystąpić z Ligi

je iii Rada bigi Naroaów będzie podtrzymywać nadal sw ą kompetencję.
i Rzym. (PAT.) 4 wrześn'c. Na posiedzeniu 
Rady ministrów Mussolim złożył deklarację o sy­
tuacji zagranicznej.

Delegacja Włoska utrzymywać będzie, że Rada 
Ligi Narodów jest niekompetentna* Przypuszcza­
jąc, że mimoto Radia Ligi Narodów uznawać bę­
dzie swą kompetencję, musimy rozstrzygnąć pyta­
nie, CZY POZOSTAĆ W LIDZfc N4RODOW  
CZY .WYJŚĆ Z NIEJ. Zdecydowałem się na dru­
gą ewentualność i proszę, aby Rada ministrów 
oświadczyła, czy zgadza sie ze mną, Rada aprobo 
bowała stanowisko premjera.

DLACZEGO WŁOCHY NIE UZNAJĄ KOMPE­
TENCJI LIGI NAR*

Paryż. (PAT.) 4 września. Rząd1 włoski za­
wiadomił Paryż i Londyn, iż odrzuca kompetencję 
Ligi Narodów; w konflikcie grecko-w łoskim, —

przyczem na poparcie swego stanowiska podoje 
trzy powody: 1 rewolucyjny rząd grecki nie jest 
uziiąny i ,nic p a  kompetencji występować w Ge­
newie, 2) sprawa zatargu jest bezpośredniem na­
stępstwem zajścia w Jamnie, w którem wchodzi.* w 
grę honor Wlch, 3) Powoływanie się na att 12 
statutu Ligi Narodów' byłoby tylko wtedy uza­
sadnione, gdyby groził wybuch wojny. Tymcza­
sem Włochy nie m ają żadnych zamiarów wo­
jennych.

WŁOSI ZAMYKAJĄ DODEKANEZOS MINAMI 
Berlin (AW.) „Telegr. Gompagnie" donosi, 

że ambasador wioski w Berlinie zakomunikował 
urzędowo władzom Rzeszy, że 3 mi'owa strefa 
w okolicy wyspy Leros, należącą do wód Dodeka- 
nezu została zamknięta minami. Oznacza to po­
czątek blokady Grecji p-rze  ̂ Włochy.

Grecja protestuje przed furiatem.
Ateny 4. września. (PAT). D yplom atyczni, 

przedstaw iciele Grecji otrzymali polecenie za ­
protestow ania u rządów państw  przy których są 
akredytow ani przeciw' niesłusznem u postępow a-1 
ni u W ioch.

ANGLIA TRWA NA ZAJĘT . M STĄNOWlSKU. |
Londyn, 4. września. 'PAT). Dzienniki do­

noszą, że W ielka B rytania ośw iadczyła sie sta­
nowczo za  decyzją /ligi Narodów. Jak donosi

„Ew uihę S tandard11, sir Robert "CeM otrzym ał in ­
strukcję, że rząd brytyjski •'hstaje przy, s ta tu ­
tach Lig Narodów.

FLOTA ANGIELSKA PRZYBYŁA DO KORFU.
Wiedeń, 4. września,. (BAT). N. Fr. Presse 

donosi z [Kzyrnu pod datą  4. bm Jeden angielski 
krążownik zatrzym ał • się .‘przed 'kortu . P ierw szy 
lord angielskiej adm iralicji A m ery, udał się na 
Maile.

Stresemann dąży do rokowau z Francją.
Berlin, (AW.) Ostania mowę kanclerza uwa­

żają tu za torowanie sobie przez ! Stresemanna 
drogi do nawiązania rokowań- z ententą. Szczegól­
ną uwagę zwracają tu na ustęp- nowy kanclerza, 
który wskazuje odmienne jak dotychczas stano­
wisko rządu do problemu Z. Ruhry. Oznacza to., 
że Berlin’ uvcaża sprawę zaniechania biern:go o- 
po.ru za rzecz mniejszego znaczenia, skoro wcho­
dzi w grę kwestja rokowań. Spodziewają się tu, 
że mowa kanclerza przyczyni się również do usu­
nięcia w pewnym jsjtopltijiu; i trudności wewnętrznych

BIERNY OPOR W ZAGŁ. RUHR USTAJE.
Berlin. (\W .J  Załogi poszczególnych kop? 1 n 

w' Essen, układające się z władzami okup&cyj- 
ntmi, co do natychmiastowego podjęcia pracy 0- 
siągnęły porozumienie na warunkach, podanych 
przez władz” francuskie. Zgodzono się na 8 go^ 
diten pracy pod ziemią, 110 godzinny nad ziemią 
z 10 proc. dodatkiem.
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Organizacja ekonom iczna Polski oparta jest 
właśnie na t)Tch podstaw ach. Działalność p rze­
m ysłowa w Polsce by ła  długi czas zatam ow ana 
wypadkami wojemnymi, system atycznem  pusto­
szeniem, rabunkiem  m aterja lu  przemysłowego i 
surow ców . Ponowne obudzenie przem ysłu, w tak 
wysokin stopniu zniszczonego, wym aga nadz­
wyczajnych wysiłków, tem bardziej, że ceny 
niezbędnych do tego artykułów  tak bardzo po­
szły w górę. Jednym  z najw ażniejszych w arun­
ków rozwoju przem ysłu  jest zapewnienie sobie 
korzystnych rynków  zbytu. Wywóz to warów jest 
‘d la  Polski koniecznością bezw arunkow ą nie ty l­
ko chwilową, gdyż tylko w ten sposób może się 
podnieść k u rs  naszej w aluty i popraw ić s ta ­
nowczo nasza ogólna sytuacji ekonom iczna i 
finansow a.

Kraje, sąsiadują/će z Polską od zachodu, sa ­
m e wysoko uprzem ysłow ione, nie m ogą stano­
w ić rynków zbytu d la Polski, chyba dla jej 
surowców. W yroby przem ysłow e, których w ar­
tość jest wyższa, gdyż są  wytworem  pracy ludz­
kiej. nie znalazłyby tu  dostatecznego zbytu. 
Ekspanzja handlow a d o lsk i m usi się tedy zw ra­
cać głównie ku W schodowi.

Targ, W schodnie we Lwowie m ają tedy o- 
gromne znaczenie nie tylko dla przem ysłu pol­
skiego, ale dla całego życia ekonomicznego Pol­
ski. L. S.

Kapitał obcy,
(Od naszego korespondenta.) ...

-ć ' Warszawa, 2 września.
Geneza bogactwa p. Stymesa jest nieco inna 

niż tych miljarderów, jakich spotykamy w Ame- 
iyce. Tam centralnym problematem dla bogacącego 
się jest zdobycie rynku. .Stinnes rynek mial zaw­
sze. Przemysłowiec amerykański drogą ulepszenia 
metody produkcji osiągał taniość i bił konkuren­
cją. Stinntsowi na tem nie zależało nigdy. Jego 
metodą postępowania polegała na niepłaceniu d łu ­
gów. Kupować na kredyt za pożyczone pieniądze, 
Spłacać zobowiązania w zdeprecjowanej walucie i 
spekulować na zwyżce cen (realnych wartości na­
bytych — oto jest pały p. Stinnes. Temu reki­
nowi finansowemu, dla którego przemysł stano­
wił jedynie podstawę do operacji giełdowych sprzy­
jała nierozważna polityka rządu niemieckiego, ła­
tającego dziury budżetowe drukowanym pienią­
dzem.

Dziś Stinnes jest potęgą, której w Niemczech
w a m m m m m m u m w m w m m m
ROMAN HOROSZKIEWICZ.

za ciasno. Czy rewelacje ogłoszone przypadkiem 
przez PAT-a o spokrewnieniu Stinnesa z Morga­
nem są prawdziwe, czy nie; czy p. Bosel, ausirjac- 
kie wydanie Stinnesa, działa w porozumieniu ze 
swym niemieckim kolegą, czy nie — jest rzeczą 
dla naś zupełnie obojętną. A że kapitały ich tak 
czy inaczej na rynek ipolski się wcisną, jest rzeczą 
zupełnie pewną.

Jeżeli nie zarobi na tym p. Korfanty, zarobi 
jakiś inny pośrednik, o którego nigdy nie trudno 
wobec stosunków dzisiejszych i ąnonimow-ej formy 
większych przedsiębiorstw akcyjnych. I powiedzmy 
sobie, że ten obcy, kapitał 'jest nam potrzebny.,

W  swoim czasie, kiedy robiono starania o 
pieniądze w Ameryce, kapitaliści St- Zjedn. chętnie 
godzili się na umieszczenie swych kapitałów w 
Polsce pod warunkiem wszakże udziału banków 
angielskich. Te również nie odmówiły, ale w to­
warzystwie Niemców. Warunek ten był zrozumiały 
ze względu na to, fże teren polski najmniej znany 
jest właśnie Ameryce, Anglja zaś mogła by za­
wierzyć kierownictwu Niemców, którzy w Polsce 
bjdi. Te odpowiedzi rzucają ciekawe światło na 
rewelacje wspomniane. Stinnes, jako m ąż zaufa­
nia i wspólnik Morgana, jest zjawiskiem najzu­
pełniej logicznem. Niestety, nie my zorganizowa­
liśmy to porozumienia i dla tego nie znamy jego 
zasad1.

Inwazja obcych kapitalistów do Polski rzeczą 
groźną nie jest. Przeciwnie, będzie to bardzo po­
żądane zastrzyknięrie soków żywych w postaci 
płynnego pieniądza, niezbedne dla naszego ‘ży­
cia gospodarczego. Zważmy tylko, że. w kraju na­
szym dziś obiegowego pieniądza przypada 0'92 
dblara na głowę, 'że przed dwoma miesiącami było 
go tylko 0'72 dolara, iże w styczniu mieliśmy 
zaledwie i ‘20 dolara, ilości tej inflacja nie do- 
większa, a wzrost jej będzie powolny, Dardzo po­
wolny — me wykluczone s ą  nawet spadki. Te 
mikroskopijne ddWki niewystarćzą dla należytego 
uruchomienia przemysłu. A jeżeli gdziekolwiek go­
tówka nagromadziła sie w większej ilości — to 
siłą prężności musi ona spłynąć dp Polski.

Ale niebezpieczeństwo istnieje, i to bardzo 
poważne. Polega ono rla tym, że kapitały ty upra­
wiać będą w Polsce politykę Stińnesowską, że 
celem ich jest rozrost kosztem niepłacenia długów, 
kosztem kredytu, jedynego jaki jest u nas — pań­
stwowego. Byłoby to nie pomnażanie produkcji, 
lecz" zwyczajne przelewanie mienia obywateli dó 
kieszeni ludzi, którzy na (wzór, obecnych przemy­
słowców naszych i niemieckich Szantażowaliby 
państwo widhiem bezrobocia, i wyciągali zeń mi- 
!jairdty druków anych pieniędzy.

Że Stinnes ma zamiar iść w tym Kierunku, 
świadczy nie tylko dały sposób jego postępowa­
nia w Niemczech, ale (ogłoszone już wynurzenia 
p. Korfantego.

Oto przeciwko czemu musimy się zabezpie­
czyć. Ośrodek zagadnienia sfioczywa w sprawie 
uzyskania sukursów kredytowych dla przedsię­
biorstw zagranicznych u nas — z zagranicy. Je­
żeli to będzie zapewnione — możemy byc spo­
kojni.,

Chodzi tylko o ludzi, iktorzy się tem  zajmują. 
P. Korfanty wykazał dużo sprężytyści w zdoby­
waniu majątku dla'siebie. |To me zawsze jest kwa­
lifikacją tloDirą, gdy chodzi o ,nt;resy państwowe. 
Na tym. polu p. Korfantego nL znamy zupełnie, 
a szczerość jego postępowania mocno zathwiewa 
fakt, że ten pizywódca antysemitów pertraktujć 
właśnie z przedstawicielami kapitału (żyd#wsk;ego. 
Najgojsze jest wszakże to, ,że przyplątało sie do 
tych spraw nazwisko p. I lamerlinga, którego w ła­
ściwie nie powinno się znać ani wymieniać. To 
grzebie wszćlki cień zaufania do sprawy.

p oam Uziemolo.

IX Ii
Genewa. (Pat.) WyniKi rokowań poisko-gdari- 

skich podane w raporcie Mac Donnella są nastę- 
6tępujące; Obie strony ustaiily: Zobowiązania Ra­
dy pertowej względem Polski wynikają z art. 26 
i i. polsko-gdańskiej konwencji paryskiej. Z zakre­
sie swych funkcji Radia Portu jest niezależna za­
równo ocł Gdańska jak od Polski Obywatelom)1 
polskim, przysługuje pierwszeństwo, w ubieganiu 
się o stanowisko urzędników ,w Radzu Portu, aż* 
do czasu, gdy zajętą będzie przez nich połowa, 
stanowisk. Poczem nastąpi, wyrównanie przez oby­
wateli gdańskich. — Bjyrawa ta  uregulowana 
została na lat 7. Radia Portu olizyma od1 senatu 
siłę policyjną. Kompetyficji policji Rady porto­
wej podlega rucn towarowy i polityczny. Policja 
wykonuje służbę w zakresie spraw emigracji i immi- 
gracji podlegających Radzie portowej. Przepisy do­
tyczące policji zostały przejęte przez delegację 
polską tymcz. na przeciąg 2 lat.

SP R A W A  CELNE.
Służba celna podlega całkowicie administra­

cji. centralnej polskiej i jest wykom wana przez 
urzędników gdańskich. W. m. Gdańsk organizuje 
urzędy celne swego terytorjum, t-fóre są odpo­
wiedzialne wobec polskiej administracji celnej.,

I iii
W SŁAWĘCICACM-

Ogromny pałac, okolony ślicznym  parkiem , 
patrzył setkam i sw ych okien na  nieco dziwne 
i niezwykłe dlań zbiorow isko ludzi n a  rozległym 
zajeździć. Auta i konie nie były  wprawdzie 
obce, ale ludzie, ludzie w bluzach robotniczych, 
w ubraniach „z po la“, nowymi zupełnie hyli 
gosćm. n a  tarasie.

P rychał w łaśnie w spaniały autom obil i ze 
schodów schodził Korfanty, szli obok tow a­
rzysze kom isarza i skakał ogrom ny wilczur. — 
W drzw iach o tw artych pałacu  zatrzym ał "sie 
chwilę Ludyga-Laskowski, rozm aw iając z w y­
sokim blondynem, potem  do drugiego au ta  się 
skierował.

Korfanty powiódł je szcze . oczym a po fron­
tonie pałacu, po ciemnej ścianie parku i za 
trzym ał je na grupce koni i łudzi w białych 
kurtach i czerwonych spodniach.

„Sław ęcickie u).any“ — rzucił ktoś zdanie.
K orfaity  i Laskow ski z otoczeniem , wsiedli 

do automobili, — zaw arczały  m otory, — odje­
chali. Na schodach sto jąca grupka zaw róciła 
w głąb pąłacu.

W ustronnej kom nacie Franciszek Sobolta, 
który n a  schodach rozm aw iał z Laskowskim, 
stukać ją ł ma m aszynie: „I-a  Dywizja powst. 
Sławęcice. — Do D-twa Grupy .,W schód". — 
R aport sytuacyjny. Dn. 23. V. 1921 o> godz. 2

popoł. rozpoczęli Niemcy a tak  n a  całą pozycję 
I. Dy w. p o w st., . ,  Je ń r  ńj v.t ••••• *• H

Dwóch innych pow stańców  ob ecn y ch 'w  po­
koju milczą ło : Jeden — szef sztabu dywizji, 
Koneczny, notow ał coś w zeszycie. Drugi, na 
m apie chorągiewkami znaczył stanow iska od- 
dd ałó w , dyktując sobie od czasu do czasu: 
..Pierwszy pułk i Sław eciće, Zalesie, Popie, Ci­
sowa. — Ósmy: Olszowa, Kluczów. N aw rot z 
rezerw ą w Sław ęcicach. Chodźko, Oszek — 
Sławęcice. W alerus na odpoczynek..."

Z aterkotał telefon. Podniósł słuchaw kę szef 
sztabu.

„A takują znowu koło Lenkan, trzeba tam  
pojechać".

Razem z Soboltą podnieśli się ku  wyjściu. 
W korytarzu drugi m eldunek ich spotkał, ku- 
rjer z 1. pu łku:

„Atak na Zalesie. Fojkis się cofa". — R u ­
szyli szybko dowódcy. Kofieczny ż Soboltą od­
jechali wózkiem. Trzeci oficer kazał konie w ierz­
chowe podawać.

„Kanihtn Chodźko zbierać budzi — któ­
raś  kómparija od Fojkisa stói w Zajeździe. — 
Z n ią  i- z m arynarzam i ruszaj Zaraz. . Ja tym ­
czasem  zbiorę szósty pu łk  i śtanę n a  gościńcu 
;u Zalesiu".

„Rozkaz". — Jan  Chodźko, stukając drew ­
n ianą nogą, zbiegł ze schodów, za nim podążył 
Potworowski, R obert Oszek, barczysty, krepy 
blondyn, dowódca m arynarzy, ru szał już z m iej­
sca swoim pancernikiem .

„Oszek, prosto gościńcem, uw ażaj n a  Chodź­
kę. moje kom panje będą szły pod lasem, na 
p ia ,,o " .

ł

Ostatnie wskazówki n a  mapie.
Z aw arczały  m otory, zatętn iły  kopyta, —, 

przed pałacem  zrobiło  się pusto.

W dwie godziny może później, przed za ­
jazdem  „Z ur S ta J t O ehringen" stąio  d-two I. 
dywizji. Atak niem iecki był v fazie likwidacji. 
Kompanję pierwszego pułku, wspom ożonę przez, 
świeże„ i wypoczęte kom panje zabrskie, pod do-' 
wództwem Nawrota,, w strzym ały Niemców, prze­
szły do kontrataku  i  odzyskały pozycję.

Gościńcem iod Zalesia biegali ciągle kurje- 
rży, noszono rannych, jechały, wozy z imunicją. 
i szły grupki piechoty.

W ieczór był ciepła, jasny.
W oddali stukały coraz oddalające się 

strzały.
K urjer na rowerze jasny blondyn, jechał 

szybko gościńcem oglądając się.
• „O łtarzew ski, tu ta j"  — padł rozkaż od 

grupki dowództwa, stojącej pod drzewam i po 
praw ej stronie gościńca.

„Niemcy cofnęli się. - -  Chodźko ranny" — 
zam eldow ał Ołtarzew ski, zsiadając z koła.

„K azał pan Nawratowi vvracać do Sław ęcic 
n-a noc?"

„Tak jest". ,
„Co z marynarzami?*''
„Oszek atak  prow adził na  dachu pancern i­

ka. teraz zbiera ludzi i czeka na Chodźkę".
,,Bardzo ranny?"
„Nie wiem, słyszałem  o tem tylko".

(Dok. nast).
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Do czasu zasadniczego uregu-oWania sprawy 
gdańskiej, żadne ograuLzenie obywateli pokkich 
nie będLio stosowane.

SPRAWY ZAGRANICZNE GDAŃSKA
Usfa'ono procedurę zrslągmęra opinji Gduń, 

ska przy zawieraniu przez Polskę irakłaiów mij- 
dzyim odowyth przyczem odrzucono artykuły obo­
wiązujące Gdańsk na zasadzie prawodawstwa pol­

skiego od takich, które (wchodzą w zakres prawo­
dawstwa gdańskiego i wymagają zgody wolnego 
miasta. Delegacja gdańska zasadniczo (wyraziła zgo­
dę na otwarcie w Gdańsku polskiej akademji han­
dlowej. Ustalono metody dalszego postępowania 
w sprawach przywilejów dyplomatycznych, perso­
nelu komisaiza generalnego.

Program skarbowy min. Kucharskiego.
staranna ochrona giełdy. Zniesienie trzech m inisterstw. Pożyczka zagr-a- 

niezna Ludzie użyta na utworzenie banku emisyjnego.
Warszawa. (AW.) „Gazeta W arsz.", omawia-• automatycznego systemu inwestycji. To, co zaczę­

t e  wczorajsze przemówienie min. .Kucharskiego na i to będzie ukończone. Minister gotow jest hamować
posiedzeniu ZLN. podaje kilka wytycznych, któ 
remi kierować sie będzie nowy mini-ter. W  spra­
wie stabilizacji marki mi. K- przeciwny jest gwał­
townej interwencji rządli na giełdach. Pilnować 
trzeba giełdy, ale sztucznych kursów 'Otrzyrnwc ać 
nie warto. Spekulacje walutowe uniemożliwiać trze­
ba wzmożoną aktywnością bilansu handlowego. — 
Punktem ciężkości zagadnień skarbowych jest bu­
dżet, który minister przyrzeka przedłożyć sejmo­
wi’w październiku Budżet musi być zrównoważony 
bez liczenia na możliwość pożyczki zagranicznej 
Ministerstwa muszą się zgodzić ńa to, że ich 
Hudżeti resortowe narzucone Oędą iprzez mini­
stra skarbu1. i

Rozwijając plan oszczędnościowy minister za­
znaczył z naćiskiem, że Inie zamierza p rzerw ać

rozrzutność W tych dniach doży wniosek o ska­
sowanie ministerstwa zdrowia, oraz poczt i tele­
grafów. W  niedalekiej zaś przyszłości ma nadzieję 
znieść mi istosiw o robo; p ib i-zny:h, Skarb musi 
się również wyrzec wszelkiego isubsy djowania ro­
bót, podjętych z inicjatywy prywatnej, drukowania 
marek dla państwowych instytucji bankowych, — 
które muszą być zredukowane. Gdy sprawa usta­
lenia kursu marki i zrównoważenia budżetu zo­
stanie załatwiona- w tedy dopiero rozwiąże się za­
gadnienie polskiej waluty złotej i banku emisyj­
nego. Układy o uzyskanie kapitałów zagranicznych

M ATERJE ANGIELSKIE
na ub ania, płaszcze i hostjumy po cenach oka* 
zyjnych. IMPORT SUKNA, Pańska 17 a, III p.

1838

na zapoczątkowanie tego b. Ul 5ą już zaczęte
i to na warunkach dogodnych bez żadnych za­
stawów.

Szczegóły strasznych dni w Japonji.
Londyn (PAT.) „.Daily Ekspress" donosi z 

Ossaki: Dziennik japoński: Ni ki - Niki, którego 
drukarnia jedynce ze wszystkich drukarń ocalała 
wyszedł w dniu wczorajszym. Redakcje innych 
dzienników przeniosły ‘jjpię do Ossaki. Z Ossaki 
Ą łos-ono się telegrafem bez drutu do m inister­
stwa marynarki w Tokio, jednakże nie otrzymano 
żadnej odpowiedzi, z czego wnoszą, że gmach 
ministerstwa został zniszczony. Dzielnica handlowa 
jest zupełnie zniszczona. Gdy rozpoczęło sie trzę­
sienie ;iemi, ludzie w panićżnym strachu uciekali 
ria dworzec kolejowy. Mansabaah. Olbrzym? bu­
dynek teąjo dworca zawalił się i zasypał setki 

iDUzi. Tak zwana święta wyspa Enos - Hyma zo­
stała całkowicie zalaną.

Gmachy ambasady francuski-j i poseJsiWa 
włoskiego w Tokio zostały zniszczone- Minister­
stwo marynarki oblicza, 51 z? w Tokio ż a b i m  zo­
stało 150 tys. osób. ,

300.000 OSÓB STRACIŁO ŻYCIE.
Londyn, 4. września. (PAT). Inform acje

pism angielskich ż Japonji podają, że w skutek 
katastrofy stra , iło życie p'rzeszło 300.000 osób’.

Sprawy polskie.
POSIEDZENIE RADY MINISTRÓW-

Warszawa. (AW.) „Kurjer Czerwony", donosi 
że w ciągu bieżącego tygodnia pod przewodnic­
twem prezydenta Rzpltej odbędzie się w Belwe­
derze pełne posiedzenie Rady Ministrów, na któ- 
rem omawiane będą ważne sprawy skarbowe, oraz 
obsada podsekrttarjatow skarbu ministerstwa prze­
mysłu i handlu o»-az skarbu.

NPR. TWORZY BOJOWKI DO WALKI 
Z DROŻYZNĄ

Łódź. (Tclef.) W  tych dniach odb’ la się 
konferencja Narodowej Partji Robotniczej w bod,i, 
na której ornawi ino sprawę drożyzny i sposoby 
walki z paskarstwem.

Na konferencji powyższej uchwalono utworzyć 
przy partji oddziały bojowe, które zajmą się wy­
krywaniem zapasów żywności zgromadzonych i 
przechowywanych w celhch pasknrstwa.

Zadaniem również oddziałów będzie kontrola 
nad cenami produktów pierwszej potrzeby.

„NuMERUS CLAUSUS".
Warszawa, (telef.) „Przegląd wieczorny" 

pisze: „M inister oświaty, p. Gląbiński, ośw iad­
czył współpracownikowi „Gazety W arszaw skiej", 
że „num erus clausus" istn ie je  już od roku 1920, 
więc wprowadz.ać go nie potrzeba. „Rady w y­
działowe .nie b y ły  li nie są krępowane żadnemi 
ograniczeniam i co do obowiązku przyjmowania 
m łodzieży z t. zw. m niejszości narodowych".

Skóro tak — to nie mógł p. G.łąbińsk, cyni­
czniej przyznać, że ęa ła  agitacja za „num erus 
eJausus" była bluffem. 'Agitacji tej, której o-

W ROZBITEJ STOLICY JAPONJI.
Rzvm, 4. w rześnia (PAT). Z Tokio n a d - ,, .  ,, . . , ,, , , . . . ,

chodzą w dalszym  # a g u  szczegóły o strajfcnem I f,ai?  Padłf\  g ł a s z c z ą  polska m łodziez ak .de- 
trzęsieniu ziemi*. Sam a okolica uległa tylko czę-i nacka ^ w d z ię c z ą  czcigodny pedagog, nie w naj- 
ściowemu zniszczeniu. Zabitych liczą kilka ĉ sn  ^ a n d a t  poselski C i e k l e ,
sięcy, rannych kilkanaście. W Y okoi.um i^stw ier-1£ k rvchl'° ^ b l ^ t u j e  się młodziez, do jakiego
dzoco że zabitych zostało 10.000, ranionych 
16.000. Akcję ratunkow ą utrudnia fakt, że w sku­
tek irzęsienia ziemi zostały zniszczone mosty 
Uiodąco do miasta.

ROZRUCHY GŁODOWE W TOKIO.
ST. Francisklo, (PAT). Donoszą z Iwaki, że 

w Tokięt w ybuchły rozruchy na  tle żywnościo- 
wem. Policja zm uszoną była zrobić użytek z 
białej broni. Ludność chroni się w góry. Biuro 
pomocy oiiarom  katastrofy z Nagdsaki donosi, 
że w Tokio zniszczonych zostało 350.000 do­
mów.

Ponowne trzęsienie ziemi.
Paryż, (PAT.) Dzienniki donoszą, że cen- 

Irurn trzęsienia ziemi znajduje się na półwys- 
l h  Tc!o. Półwysep ten położony jest około 200 
kIm. i.a. południowy zachód od Tokio i jest po- 
cG‘ąjzefli;x wulkanicznego.

Po katastrofie w Japonji donoszą dalsze 
szczegóły. Szereg wulkanów w Japonji jest. 
czynnych. W czoraj o godzinie 9-tej rano n a s tą ­
piło w Yokohaipie kilka w strżąśnień. N astępu­
jące m iasta zostały częściowo lub zupełnie zri,

Anglja godzi się na rokowania z Niemcami.
Leafield, 4. w rześnia. (PAT). P rasa  angiel- -rzmicami. Do chwili obecnej żaden niemiecki mąż 

ska kom entując mowę. s tresem an n a wniStntgar- 
cie. zaznacza, że mowa *t:i jest poważnym kro­
kiem na drodze do porozum ienia ze sprzymie-

stopnia iest uważaną przez (agitatorów narodo- 
iwo-demokratycznych za bezmyślne narzędzie ich 
tam ych planów? Po oświadczeniach' p. Głąbiń- 
skiego musi u trw alić sie, prześw iadczenie, żc 
„num erus clausus" został agitacyjnie no ruszony 
tylko po to, ab; wrogom1 Polski dostarczyć, mą- 
jfer'aTu ' (że wycofuje go się. w chwili, gdy już 
spełnił to u-a>odowe“ zadanie".

Wiadomości telegraficzne.
* r .  p. Charka Sarałea, prof. .unwers; w Edyn­

burgu, znakomity pisarz polityczny, autor książki 
o Polsce, przybyć m.a do Warszawy.

Nominacja p. Szebekii. W ostatinm numer/ze 
Monitora Polskiego zostało ogłoszone miai owa- 
nie p. Ignacego Szebeki na członka stałego m ię­
dzynarodowego sądu rozjemczego w Hadze na 
przeciąg lat trzech. (Pat.)

Wybory do parlamcnlj w Grecji. Oficjalnie 
ogłoszono term in wyborów do parlam entu na 
dzień 28. października. (Pat).

Ehrhardt arwi ź policji niemieckiej! Poli­
cja w Norym berdze otrzym ała zawiadomienie, 
że kapitan Erhardt który przed kilku tygodniami 
zbieg1 z więzienia w Lipsku przybył do Noryn- 
bergji na uroczystość. Policji nie udało się w y­
kryć E rhard  ta.

Kampanja wyborcza uo rad Sowietów już
się rozpoczęła. „P raw da" oświadcza, że W ładza 

•stanu ni» postaw ił spraw y tak  jasno, i nie m a ! 1* 2 przymusi, zapytuje pracujących o potwier- 
raGi. dla której F rancja nie miałoby skorzystać dzem(l za,!'. P'osiatty rza robotni czo-
z tej okazji. " ' w łościański. (AW.)

szczone trzęsieniem  lub pożarem : Tokio, Yoko- 
harna, Fukagawa, Sonibako, Tokorosawa, Kan- 
-do, I lewizn, ^yzitowoya. Getenba. Hakony. Rząd 
przenosi się czasow o do Ossaki albo do Kioto. 
Eksplozje następowały jedna po drug-icj- 
Czego nie zniszczyło trzęsienie ziemi zniszczy­
ły fale morskie. Pałac cesarski jest tylko czę­
ściowo uszkodzony został on otw arty dla bez­
domnych.

KANCLERZ AUFTRJf PRZYBYWA DO 
WARSZAWY-

■Warszawa. (AW.) Kanclerz Austrji Siypel — 
przybywa do Warszawy 16 bm. i pozostanie tu1

do 19 bm. Poseł polski w Wiedniu Laseeki przy­
był do Warszawy, aby ułożyć szczegółowy pro­
gram pobytu kanclerza. ,
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Z teatru.
TEATr  WAŁY: „GŁUPI JAKÓB", komedja w 3 
aktach Tadeusza Rittrteia. Gościnny występ Jó­

zefa Sosnowskiego.
„KomOd-a“ ta  — bolesna, a powściągliwa 

rezy g n a n a  m ieści się w określeniu  jak i w ty ­
tu le  sztuki — pow stała  z intelektualnego, m elan­
cholijnego w ejrzem a na życie i literaturę i w 
szarej szacie sm utku m iędzy lite ra tu rą  a życiem 
zaw isła. Mal; ludzie, m ałe nam iętności w egetują 
pod wzgardliwa Osłoną większych, a  większe n a ­
m iętności nieruchom ieją, zużyw ają się we w za­
jem nej walce. Praw da, szczerość, której głos 
brzm i „głupio w tem  otoczeniu, odtrącona, po­
b ita  idzie w św iat na wygnanie. Jćst głupi Ja- 
kób m niejszym  synem  większego o jca  Grzegorza 

łWerle, aposto ła , który nie w porę przyszedł na 
św iat głosić praw dę innym  i został pobity. — 
Grzegorz jes t niezręcznym  budowniczym  świata, 
Jakób to wielkie enfan t terrible. Drapieżna Ha­
n ia  m a więcej cecli Lulu W edekinda niż Strind- 
berga, a  w zakończeniu, w tej zrezygnowanej, roz­
paczliwej grze w domino w śród bólu, pustki, 
dysharm onii serc dźwięczy motyw ze starego 
S trindberga o ludziach, którzy zbyt zczepili się 

'pożądaniem  i nienaw iścią, by. mogli się ro z łą ­
czyć.

Mądre, dyskretne, intelektualne, a  sm utne 
spojrzenie na życie przez pryzm at literatury.

Dziełu, w którem  więcej jest rozwagi i ro ­
boty. niż rozpędu i żywiołu, nadaje tea tr barwę, 
ton, tempo. „Głupi Jakób" w  W arszaw ie w in ter­
pretacji Kamińskiego, Dulębianki i Jaracza — 
i „Głupi Jak‘ób“ we 1 ,wow*e, to były dw a prawie 
że odm ienne utwory.

W W arszaw ie ibsetiow ska czystość roboty, 
precyzja w zahaczaniu się szczegółów; we 
Lwowie więcej dobrodusznej beztroskliwości. — 
-W W arszaw ie tragiczne bezdroża i w głębienia 
psychologii ludzkiej, u nas wygodniejszy, równy 
gościniec. Tam sz.ambelan był niesam owitym , 
'zgorzkniałym, hipochondrycznym  tyranem , któ­
rego kapitu lacja wobec m łodej, zaborczej, idącej 
po cudzem i  w łasnem  szczęściu żywiołowo sil­
nej Hani je s t tragiczną klęską zabłąkanego w 
szarą w spółczesnośó;'despotyzmu — i starości. 
U nas szam belan *(p. S o s n o w s k i )  nakreślił 
sylwetę i losy reprezentatyw nego, przykrego cza­
sem  w obejściu  starszego pana, którego droga 
prowadzi po przez rozm aite nieprzyjem ności i 
i konflikty ku złagodzeniu i usposobieniu, bo na 
tragiczne przejścia stać tylko wielkie dusze. — 
Z Hani zaś p. R o m a n  Ów n a  talent duży, lecz 
m łody, o  charakterze liryczno-dram atycznym , 
który w innych dziedzinach nie ziialazj sobie 
jeszcze ujścia i w yrazu, uczyniła m iłą, lecz roz­
kapryszoną 1 dąsa jącą się panienkę. Parę m o­
m entów było sWnych, szczerych i nowych. N a 
podobnego rodzaju niebezpieczne eksperym enty 
z m łodymi talentam i m ożna pozwolić sobie je ­
dynie przv bardzo troskliwej opiece reżyserskiej.

I epizody w sztuce R ittnera dają pole do 
psychologicznych pogłębień i konstrukcji — ro ­
dzina szam belana to  ludzie z przeszłością i a sp i­
racjam i „towarzyskiemu", którzy znoszą updko- 
‘rzenia z (niedołęstwa i lenistwa. P. I l w i a t k i e -  
w i c z o w a  i p. O ł  o r n i c k i  dali postacie Ta­
rasow ane jasno i  udatnie, lecz uproszczone.

Bardzo korzystnie zaznaczył się p. G l i ń -  
s k 1 w roli głupiego Jakóba. Miał odrębny ton, 
bvł Szczery i żywiołowy.

Włodzimierz Jampolski.

Czy Lw ó w  bojkotuje 
walko z  dro żyzną ?

(R) Ze wszystkich m iast Polski nadchodzą 
wiadomości o organizowaniu komitetów do walki 
z drożyzną. Zbicdzotia ludność ,ma przynajmniej 
to uspokojenie, że gdzieś przecież coś się robi. 
Wprawdzie do komitetów obywatelskich pchają s>ę 
paskarze, ale zawsze bezczelność ich znajdzie prze­
cież jakieś granice.

Jedynie Lwów bojkotuje zarządzenia .ministe-; 
rjalnL i  piszą, jakgdyby rządy miejscowe spoczy-1 
wały w pęku samych paskarzy, Ani siedziba n ie-’

śmiertelnych kołtunów, ani pałac „pod kawkami" 
nie dają znaków życia. A przecież wszystko idzie 
w górę. Od1 wczoraj pestauratorowie podnieśli cen­
nik potraw, reszta zaś cichutko, ale systematycznie 
drze skórę. Skandal cukrowy, wydobyty niedawno 
na powierzchnię opinji ugrzązł w aktach, nikt 
nie kontroluje magazynów, składów, wagonów, cen, 
pośredników, towarzystw wywozowych, banków, 
kantorów itp. nor drożyźnianej zarazy. Tu i ów­
dzie złapie poucja nieopatrznego handelesa czy 
paroDka z 5 dolarami, p wielcy złodzieje i zbro­
dniarze drożyźniani bujają sobie jak im się po­
doba. !

Jakaś zakamieniałość moralna, dżiecinno-star- 
ćzy czy też świadomie karygodny spokój panuje 
w sferach, które przecier, piastują godności i za 
to biorą pensje nie po to, by sterczeć bezczynnie 
i zachwycać się własną godnością, Mecz by pra­
cować i raz jeszcze pracować.

Lczciwie pracującą ludność Lwowa wszyst­
kie sfery niepaskujące w akcjach, kantorach, ka­
wiarniach i towarach chciałaby się raz nareszcie 
'doczekać wykonania rozporządzenia ministerialne­
go* Przecież tyle chjeńskicn i piastowych posłów 
przebywa we Lwowie, czemuż ci nie pobudzą do 
czynu zatwardziałych w lenistwie dygnitarzy.

Dzieci obroniłv ojców przed najazdem hajda­
maków, czemu z dziś ojcowie nie raczą się zająć 
obroną dzieci przed najazdem paskarzy.

Panowie, albo do roboty, albo do... dymisji!

Sprawy wojskowe.
ADMINISTRACJA WOJSKOWA.

Pierwszym  zastępcą szefa adm inistracji woj 
skowej został generał brygady, Eugenjusz "Bro­
nisław  Pogorzelski; drugim zastępcą — gen. 
brygady W acław  Kleczkowski. Zastępcą do­
wódcy O. K. I. m ianow any został gen. brygady 
Henryk Minkiewicz. •

III. Targom Wschodnim.
W  ewolucyjnym okresie handlowym m. Lwo­

wa, zapoczątkowanym śmiałą inicjatywą Targów 
Wschodnich, rozpoczyna się dzisiejszą d d j kalen­
darzową trzeći etap roczny. Czas poczyń 1 tu wiele 
spustoszenia, przytępił serdeczne porywy i zmie­
nił sytuację gospodarczo-walutową. Dlatego dwo­
jaki jest punkt widzenia trzeciego etapu.

Pierwszy, w szarej a ćżęsto i czarnej rzeczy­
wistości umieszczony, biorący pod' Uwagę destruk­
cję rynkową i produkcyjną n a  Zachodzie i fakt 
zamkniętych dla handlu granic na Wschodzie; i 
jest też drugi punkt jasno błyszczący, który pod­
ciąga mozoły i udrękę chwili pod wyraźne, cał­
kowicie zdecydowane 'kontury lepszej przyszłości.

Że ten drugi jest i pulsuje ekonomiczną wiarą 
W' swą wyzwalającą Się ienergję, o tern przekonani 
są nawet ci, patrzący na Targi Wsch. przez wil­
gotną firankę „targowego" deszczu.

Sytuację towarową na T. W. znamy dó pew­
nego stopnia. O ilości przyszłych tranzakci można 
wnioskować na mocy pierw iajtka Wyciągniętego z 
europejskiej sytuacji gospodarczej.

Być może, iż moment czarnowidztwa zapanuj^ 
chwilowo silniej nad' przewidywaną doskonałością 
programową T. W., być może, iż mówcy od „em- 
porjum, Lewamtul i Włodarzenia" zniżą o pół tonu 
swe oracje; być może nawet, iż ogólny rozstrój 
życia gospodarczego M Europie, i katastrofalna 
sytuacja walutowa w Polsce przesuną chwilę peł 
nego urzeczywistnienia ideji Targów Wsch., na 
lat parę. Przykre to, bowiem prawkfziwe.

Lecz nigdv stać się lnie może by idea Targów, 
która wsrzesiła znakomitą tradycję handlową mia­
sta, uległa pod uderzeniem przejściowego mo­
mentu.

Id;ea T. W. stanie Isię czynem z chwila za­
warcia tak długo przewlekanej umowy handlowej 
z Rosja, utworzenia waluty onartej na 'równoważ­
niku złota i wrszcie uspokojenia się polityczno- 
gospodarczego na 7ach odzie.

Otwierającym dzb iii swe bram a , TIT Targom 
wschodnim, życzymy pełnego powodzenia. E. K.

K r o n iK a .
KALENDARZYK.

D ziś rz . kat. W awrzyńca bisk.; gr. kat. iryneja bp 
Jutro rz. kat. Zaeliarjasza pr.; gr. kat. Ewtycha m . — 
W schód .Jońca 4*46, zachód 6'00.

T E A T R  W IELKI.
Środa z powodu uroczystości otwarcia Targów wscn. 

„Straszny dwó>**.

T E A T R  MAŁY.
Środa „Głupi J .k ó b ’ , koiae^ja Rittnera (w ystęp So­

snowskiego).

T E A T R  NOWOŚCI.
Środa i czwartek „Mcdame Pompadour*.

n o  mmm\ e r c i m
Józefa a a p p a p o r t a

b. spólnika WP. Dr. W achlowukiego

plac fflflarjacki I. 7.
Gdzie kaw iarnia ,DE LA PAIX®. 140

  -
We Lwewfe.

—  P. Tomasz Bieniawski prezes lwowskiej 
dyrekcji poczt, p rzerw ał swój urlop w ypoczyn­
kowy na czas krótki i ob ją ł urzędow anie 2. bni.

— Odznaczenia orderem „Odrodzenia Pol­
ski". W czoraj odbyło się w ' urzędzie wojewódz­
kim uroczyste w ręczenie przez wojewodę G ra­
bowskiego orderów  „O drodzenia Polski", w 
m yśi obowiązującego terem onjalu , pp'. prof. dr. 
A. HalPanowi, gen. W. Jędrzejew skiem u, prof. 
dr. Tillowi, inż. St. Rybickiem u, prof. Edw. Po 
rębowiczowi, kuratorow i okręgu szkolnego Iwo 
wskiegOy St. Sobieskiem u, prezydentow i Neuman 
ruowi, wiceprezydentowi dr. Chlamtaczowi, radcy 
T. Białynia-Cholodeckiem u, wiceprezydentowi F. 
Sclileicherowi, w iceprezesowi Okr. Izby skarb. 
A. Paw  leskiem u, adw okatow i dr. F! Loewen- 
herzowi. staroście pow. lwowskiego Z. Żeleskie- 
mu, radcy w ydziału sam orządowego drowi Ant. 
W ereszozyńskiem u, wizytatorowi szkół E Rru- 
chnałskiem u, prof. J. 'Czerneckiemu i okręgo­
wem u kom endantow i policji państw owej W ale­
rem u W iczyńskiem u.

— Kwestę dla ociemniałych żołnierzy u- 
rządza Towarzystwo ..L atarnia" w piątek  5 -go 
w rześnia w lokalach i ulicach naszego m iasta. 
Obywatele śpieszcie z w ydatnem i datkam i, a- 
b” wesprzeć,-, prow adzona dla ulżenia ciężkiej 
niedoli naszych ociem niałych bohaterów  akcję 
w arsztatow ą, zapomogowo-pożyczkową i biblio­
teczną!

W ydawani^ puszek odbądzie się we czw ar­
tek, 6. września, od 10. do 1. w lokalu . L atarni", 
Rutowskiego 4.. II. piątro.

— Z teatru. Program uroczystego przedsta­
wienia „Strasznego Dworu" z okazji otwarcia Tar­
gów Wsch. Dzisiejsze tj. środowe przedstawienie 
„Strasznego dworu" rozpocznie się punktualnie o 
go'd’z. 7'30. Z chwilą przybycia do teatru repre­
zentantów władz, oraz delegacji, orkiestra ope­
rowa odegra hymn* narodowi, poczem rozpocznie 
się przedstawienie Dyrekcja zaznacza, ż§ w chwili 
przedstawienia spaźniających się bezwarunkowo — 
nie będzie się wpuszczało na widownie. Resztę 
biletów sprzedają dziś jeszcze kasy teatralne.

— (t) Dwa pożary. W nocy n a  31, u m . 
spaHł się n a  polu folwark Dęby koło Lubyczy 
K róleysskiej, stog siana na szkodę d ra  M arcina 
Horo wieża.

W folwarku Potok należącym  do I ftiby R ei­
cha podpalił ktoś w nocy 3 bm. stóg zboża. 
Szkoda wynosi 35 miłjbnów. Śledztwo polic. 
w toku.

— (t) Obława policyjna. K om isarjat V P. 
P. przeprow adził wczoraj przedpołudniem ob ła­
wę n a  pl. Krakowskiein i w 'R ynku — piodczas 
którego wyłowiono 3 osobników poszukiw anych 
za rozm aite sprzeniewierzenia. W szystkich za ­
trzym ano w areszt, polic.

— (U Kradzież.! Przykra niespodzianka 
spotkała wczoraj Józefa Prystaja woźnicę Bro­
warów. W róciwszy z pracy zastał m ieszkanie 
swoje przy ul. Podwale 1. 3  ogołocone z garde­
roby i innych rzeczy łącznej w artości około 20 
miijonńw m arek.
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H E R  K A T A  i K A S A O
marki

„ 8 I B U N I O N ”
J e s t  C i o  n a b y c i a  w s z ę d z i e .  1117

Skład h u rtow n y: W arszaw a, Bielańska 18. Telefon 105— 7 2 .
Wystawiamy na „Targach Wschodnich*1.

- • ' "  H ,-|v.

— (a) Major v'ojsk ukraińskich przed sądem.
On eg daj rozpoczęta się we Lwowie jesienna ka 

-deneja sądu przysięgłych. Tematem rozprawy 
■są straszne zbrodnie, dokonane w listopadzie 
r. 1918 pod Mikuliącami przez bandy chłopskie 
i żołnierzy ukraińskich. Rozprawa w tej samej 
sprawie już się odbyła w pierwszej połowie bie­
lą ceg o  roku, a sprawcę moralnego tych wszyst­
kich zbrodni byłego majora wojsk austrjackich, 
a później majora wojsk ukraińskich W łodzimie­
rza Fedorowicza skazał trybunał na podstawie 
werdyktu sędziów przysięgłych na karę śmierci, 
zamieniając m a tę karę na 1 5»letnie więzienie. 
Obrońcą dr. Lew Hankiewicz wniósł zażalenie 
nieważności, które Najwyższy Trybunał uwzglę 
dnił, zniósł wyrok i polecił rozpisać nową roz­
prawę.

Powracające w listopadzie r. 1918 z Rosji 
wojska austrjackie do Polski zostały napadnięte 
przez bandy chłopskie pod Mikulmcami, które 
chciały je rozbroić. W wojsku tem byli prze­
ważnie Polacy. Wojska broniły się, aż wreszcie 
z powodu braku amunicji postanowiły się pod­
dać. W ywiesiły więc biała chorągiew i wysłały  
parlamentarza, którego przyjęto gradem kul. 
Później zażądali ukraińcy, aby w charakterze 
parlamentarzy Wysłano dwu oficeiów. Gdy ci 
przyszli odesłano ich wrprost do Tarnopola, 
a tymczasem posłano do kapitulującego oddziału 
wiadomość, że pertraktacje z owymi oficerami 
zostały przeprowadzone i żołnierze Polacy mają 
złożyć broń. Uwierzono temu podstępowi, a gdy 
już wszyscy hroń oddali, skierowali do bez­
bronnych ogień karabinów maszynowych. Oko­
ło 100 żołnierzy zostało wówczas zabitych. 
Potem pastwiono się nad rannymi i pozostały­
mi przy życiu. Obrabowano ich i pędzono bi­
jąc kolbami do Tarnopola. Fedorowicz, jako 
komendant żołnierzy, nie przeszkodził tym zbro­
dniom Nadto miał wydać rozkaz, aby żołn ie­
rze „sobie pohulali*. 1 rzuciła się dzicz na dwór 
hr. Reyowej i innych Polaków, wyrządzając im 
milionowe szkody.

Rozprawa obecna potrwa tydzień. Prowadzi 
ją radca Góttinger, oskarża prok. dr. Landau, 
broni dr. Hankiewicz. Powołano około 90 
świadków. Oskarżony wypiera się winy, Iwier- 
dząc, że nie był komendantem wojska ukraiń­
skiego, ani nie wydawał żadnych rozkazów 
przeciw żołnierzom Polakom,

T c a ł e ’ P c isk i.
1— Dzienniki w arszaw skie kosztu ją od 1. 

w rześnia pó 5.000 mk., a dzienniki żydowskie 
po 6.000 mk.

— Miijonówka Wobec przypadającego w so­
botę dnia 8 września święta ciągnienie 4 proc. 
pożyczki premjowej w dniu tvm nie odbęd/P  się. 
Natomiast w sobotę dnia 15 września odbędzie się 
lo^pwanie 2 obligacji 4 fpiroc. premjowej pużvczki.

— Zjazd! delegatów związku poi- naucz, szkół 
powszechnych odbędzie się w Warszawie w dniach 
8, % lOli ffl terześnia — jak poprzednio ogłoszono. 
Delegaci Ognisk otrzymali z ministerstwa potrzebny 
na ten cel urlop, specjalnetn rozporządzeńiemfr

— Wymiana jeńców polsko-litewskich. W wy­
niku narad odbytych w siedzibie międzynaro­
dowego Czerwonego Krzyżn ustalone zostało, że 
w miejscówości Ciepliszki na szosie Kalwarja 
Suwałki nastąpi wymiana 35 funkcjonariuszy 
straży granicznej polskiej na tyluż jeńców li­
tewskich wziętych ao niewoli w czasie zajmo­
wania przez Polskę pasa neutralnego. Data 
■wymiany ustaloną zostanie po porozumieniu 
z rządem polskim. (Patł i

— Dzienniki gdańskie w prow adziły ab o n a­
m ent tygodniowy, który wynosi obecnie 600.000 
mk. niem.

-— „ św ia t Robotniczy*. Czasopismo warsz.. 
wychodzące pod tym  ty tu łem  zostało zawieszo­
ne przez warszawski sąd okręgowy.

— .(a) Pożary na prowincji. W  Rozworza- 
nach  w powiecie P rzem yślańskim , w ybuchł po­
żar u  leśniczego Jut ana  Kaczanowskiego i zn i­
szczył doszczętnie stodo'rę i dwa stogi siana
1 zboże, wyrządzając szkodę 92,000.000 mp. Po­
żar został podłożony zapewne z zemsty z powo­
du energicznego i gorliwego pełnienia służby 
przez Kaczorowskiego w lasach gm innych Gli­
n iany. Dolicja jest już na tropie sprawców.

W  zagrodzie P io tra  Szczepańskiego w Chle- 
bow icaek Świrskich, pcw. Przemyślssńskiego 
w ybuchł pożar z w iny właściciela zagród}7. Po­
żar zniszczył dachy słom iane na stajni, wozow­
ni i piw nicy, oraz wielki zapas siana i koni 
czyny. Szkoda nieubezpieezona wynosi około 
112,000.000 mp.

— Proces o zabójstwo śp. Olewińskiego, 
W iceprezesa G U. Z. Z W arszawy donorzą : 
W  końcu bieżącego m iesiąca rozw ażaną będzie 
spraw a W ładysław a Niwińskiego, oskarżonego
0 um yślne zabójstwo, wiceprezesa głównego 
urzędu ziemskiego, W ładysław a Olewińskiego.

Do rozpraw y, oprócz w ielu świadków, we­
zwano w charakterze biegłego dr. Radziwifło- 
wicza, celem zbadania stanu  umysłowego oskarżo­
nego, k tó ry  przez pośrednictw o sw oich obroń­
ców wskazuje, że na jego stan w płynęło dzie­
dziczne obciążenie i d ługoletn ia choroba, a na 
popełnienie czynu zbrodniczego chorobliw a po« 
bndliw ość w spraw ach dotyczących jakoby jego 
honorn. O bronę wnosić będzie adw. Jarosz. 
Z ram ienia spadkobiei ców ofiary w obronie 
czci zam ordow anego Wystąpi w charakterze 
rzecznika i powoda cywilnego adw. Franciszek 
Paschalski. Rozprawa przypuszczalnie potrw a
2 dni

Z eb ra n ia , o d czy ty  i i  idaw lska .
— Konkurs orkiestr wojskowych. Dnia 6 i

7 brn. odbędzie się W sali Tow. Muzycznego1 przy 
ul. Chorążczyzny 1. 7 pierwszy, doroczny konkurs 
ofkiestr wojskowych. Do konkursu zgłosiło się
8 orkiestr wojskowych. Każida orkiestra odegra
3 iitwony a to, (dwa utwór)' polskich kompozytorów,
1 1 'utwór obcy. W skład jury wchodzą: uproszeni: 
p. dyrektor Sołtys, p. prof. Jaworski, pr prof. 
Neuhauser, p. dyr. Stadler, p. pronj Holdenmayer. 
Początek koncertu każdego dnia o godz. 11-stej 
przedppoludniem. Bilety w cenie po 5000 i 1000 
mkp, do nabycia przy 'kasie. Czysty dochód prze­
znaczony na budowę pomnika Szopena. Ponadto 
odbędą się koncerty orkiestr wojskowych na pla­
cu Tairgów1 Wschodnich, a to  dnia 5, 6, 7 i 8 
września br.

N a d e s ł a n e .

N ,  "O". Z .  A-.
zawiadamia P. T. członków, że sprzedaje węgiel 
górnośląski i krajowy koks, drzewo Lukowe 

rąbane w sk lepach:
ŁlL. H A  B A J K A C H  
U L . D U L Ę g fA N I P I  
U L . K O P E R N IK A  u *
UL. ŁYGZAKOWS CA

na asygnaty TOWARZYSTWA TECHNICZNO- 
HANDLOWEGO „PULSLĄsK" 

L w ó w ,  u l .  T l o f t  r i . a j j . a  &
według danego przez nas cenniąa.

'Dr- Wiktor Jankowski
T > c « a t y s v a

powrócił i ordynuje od 9— 1 i od 3—6 
Lwów, ul. Hetm ańska 1. 10. 1Ó86

ftee drogi dla emigrantów.
EMIGRACJA ODBYWAĆ SIĘ BĘDZIE PRZEZ 

GDAŃSK I GDYNIĘ-
Warszawa. (PA L ) 4 września. Min. przemyj-' 

tsUM i handlu komunikuje: Wobec urządzenia obozu 
emigracyjnego w Wejherowie, konferencja mi°dlzy-. 
mmisterjalna uenwalita od 1 stycznia 1924 r. k ie -1 
rowaW cały ruch emigracyjny wyłączni;: przez »— 
Odiańsk względnie przez Gdymę.

N E K R O L O G  JA ..

N A B O Ż E Ń S T W O  Ż A Ł O B N E
za spokój duszy śp.

por. KOMANA LEEGA
dowódzcy III. komp. 37. p p.

polpgteffo w  w alce i  b o lszew ikam i pod C hodorowem , 
odbędzie się dnia 7. września br- jako  w  trzec ią  
rocznicę! śm ierci w kościele parafia l. w  Hanaczowie.

r  BIURO D E T E R r f f f l O l  
|  Ld ó b , GredrfcMcbH — Oj?. J. Dmanaicfti
"*5 przeprowadzd: wywiady, obserwacje, ir.wi-

8 giląćje, tropi zbrodniarzy, śledzi sprawców 
3 kradzieży, odszukuje skradzione przedmio-

I ty, Chroni mienie i osoby — oraz udziela; 
wszelkich informacji szybko i w dyskrecji.'

f
Wpisy u a  k u rs  m od m arstw a

w  szkole m o d n ia rstw a  prof. H. W altosiow ej we Lwowie 
u l. Łozińskiego 4. codziennie  od  10 do 12 i  ud  4 do 5 
popo łudn iu . 469 S

Na Krawędzi dnia,
DOBRODZIEJSTWO OGONA.

Od pierwszego wrześnią każdy niesłodzo- 
ny dolaram i obywatel, jeżeli pragrfie się 'd o ­
stać pod ogon cukrowy, musi się poddać n as tę ­
pującej opera ji: Na każdym końcu ogona s t a c i  
będzie spec,alna osoba, k tóra rozdaw ać będzie 
kartki z num eram i. K artka siwa oznaczą wstęp 
ćSi ogona prawego, kartka czerwona do ogona 

jewego. h a  łdy więc ogoniasty - obywatel, posia­
dający kartkę i num er, inoże wejść do środka, 
gdzie zażądają o 1 riegó urzędowego dowodu 
osobistego z fotograf ją. Specjalna osoba spe­
cjalną pieczęcią wyciśnie m u pieczątkę na fo- 
toyrafji, na czole i na  innych częściach ( iala. 
Tak przypieczętow any obywatel dostanie 2 kg. 
cukru w naąrodę. za  um iłow anie porządku.

Ponieważ pierwsze próby tego zarządzenia 
w W arszaw ie w jd a ły  dobre rezultaty, przeto 
pnojektowanem jest wprow adzenie podobnej m a­
nipulacji do wszystkich lokali, tak podziem nych 
jak i nadziem nych, gdziekolwiek odbyw a detaj- 
Iiczny rozdział arfvkułów  pierw szej potrzeb’7.

W ten sposób przyzw yczajać się będzie 
społeczeństwo do porządku i cierpliwości. Po- j 
w rót do norm alnych stosunków zależy więc od" 
obyw ateli, przedewszysflriem od ogona. L(vjal-; 
pość w aszd jl>or iem, czy to w ogonie, czy też 
pod ogonem narodowej większości zapewni wam! 
nletylko 2 kg. cukru, ale- i cukrownikom n&-; 
szym, którym niechaj jak najdłuższe w yrosną — 
ogony, K.



6 KURJER' LWOWSKI z czwartku dn. 6-go września L923 Nr. 210.

I V a d e s ł a n e .

„TARGI WSCHODNIE" 1923

PIŁY G
Rerascheldowskie

Józef Menczel i Syn Lwów, pl. Marjacki 4. W
•«*

Ozas odnowić 
przedpłatę!

Przed III. Targami wscfiod.
JEDNODNIÓWKA TECHNICKA.

W  czasie trwania III T. W. ukaże się nakła­
dem Komitetu Budowy II-go Domu Techników 
jetfno.clniówka zawierająca oprócz rozkładu jazdy 
bogaty dział reklamowy. Mamy nadzieję, że P l .

Kupiectwo skorzysta ze wspomnianej reklamy, — 
tembardziej, że jedno.dniówka ukaże się w ol­
brzymim nakładzie i rozdawana będzie bezpłatnie 
wśród od wiedziających Targi Wschodnie oraz przy­
jezdnym przed nadejściem pociągów na dworzec 
główny. — 7głoszenia przyjmuje Oddział Reklamy, 
Polskiej Biura Podróży „Orbis" w biurach przy 
ul. Jagiellońskiej 20 oraz upoważnieni dó tego 
akwizatoirzy.

Biljonowy pośmiech.
Deprecjacja pieniądza i maszyna do racho­

wania zabiły surową potęgę cyfry, zaś cena „je­
dnej dużej pomarańczowki" i  nieporównana 
sprawność maszyny banknotowej ściągnęły po­
wagę liczby do rzędu bladego uśmiechu nocne­
go kelnera.

Kategorja myślowa Archimedesa, więcej je­
szcze, jedyny sprawdzalny wyznacznik Kosmo­
su, stały się w ustach tłumu pośmiewiskiem.

Życie pokazało język kapłanowi przechowu-

Karier ekonomiczny,
Lwów, 4. września.

^  1  pizeiuyału iiaflowegb. Gena ropy Ko­
ry,sławskiej wynosi 4200 mk. za 1 'kg., loco sta- 
,cjją Borysław, t. j. 12 miljony, mkp. za cysternę 
a 10.000 kg. Gen® pnodukitów naftowych mimo 
rozpoczętego ,sezonu utrzymuję się na jednym 
plotZiomie. Na O g ó ł  daje się zauważyć pożądany 
objaw pewnej stabilizacji cen. Zawsze aktualna 
sprawa udzipłów brutto, da sig zaopatrzyć w 
parę komentarzy. Nie zbyt jasna forma rozpo- 
rządzenią rninisterjalnego w sprawie organizacji 
brutlowcow i ich prerogatyw wywołała od dnia 
wej*ścia w ży.cie pewne dysonanse.

Wj myśl rozporządzenia ministerialnego, do 
cziasu zorganizowania się bruttowców na podsta­
wie wzorowego statutu cena ropy brutto w ej u- 
stalOną być winna na podstawie porozumienia 
Hę dyiekjcji Państwowych Zakładów Naftowych 
z hurtownikami

Zorganizowanie się bruttowców na podsta­
wie wrzmwego statutu zostało uniemożliwione 
dotychczas z powodu, że treść jego nie została 
nadesłana do ich' Wiadomości przez Min. handlu 
I przemysłu. Nieokreślenie zaś terminu, do któ­
rego powinni zorganizować się bruttowcy, wy­
tworzyło dziwnie skomplikowaną sytuację.

Ostatnio postanowiło Min. przemysłu i han­
dlu, aby ceny ustalanie były na podstawie póro- 
zutnieiiia z dotychczas istniejącymi związkami 
bruttowców, co też w dniu jutrzejszym będzie 
miało miejsce.

Natomiast zaziiauzyć należy, że rozszerza­
ne pogłoski, 'a ko by 1 proc. zysku z udziałów 
brutto pobierał kurator, są! niezgodne z prawdą.

Ustawowo wyznaczony na „koszta związków 
bruttowców i kńratora“, 1 proc. od dochodu z 
udziałów brutto umieszczony jest na rachunku 
bieżącym organizujących się związków brutto- 

' wców i kuratora. którego pobory określi dopiero 
Lwowska Izba Apelacyjna.

Zdeponowany kapitał oddany zostanie do 
dyspozycji uznanych organizacji, które pozatem  
liczyć m ogą n a  pewien kredyt, który jednak 
zależny je s t od decyzji M inisterstw a Erzemy- 
słu i  Ilandiu. (f.)

+  Lustracja przedsiębiorstw handlowych 
i przemysłowych. Niezwłocznie po upływie ter­
minu, wyznaczonego na nabywanie świadectw  
przemysłowych, przystąpią naczelnicy władz po- 
datkowych, według rozporządzenia ministra 
skarbu, do przeglądu (lustracji) przedsiębiorstw 
handlowych i przemysłowych. Komisja przeglą­
dowa badać będzie rodzaj i rozmiar każdego 
przedsiębiorstwa oraz zbierze dane niezbędne 
do należytego obliczenia podatku przemysłowego 
i stwierdzi czy wszystkie przedsiębiorstwa po­
siadają właściwe świadectwa przemysłowe. 
W razie powzięcia wiadomości o tajemnem pro­
wadzeniu handlu łut) przemysłu, jak również 
o utrzymy waniu potajemnych składów, przy­
sługuje prawo komisji przeglądowej wraz z przed­
stawicielami płatników zbadania tych lokalów  
w obecności dwóch świadków. Policja państwo- 
obowiązana jest do udzielenia komisji urzędni­
ków skarbowych niezbędnej pomocy, (m).

+  Giełda, zborowa licznie odwiedzana. W, 
transakcjach  zupełny zastój. Oferty sprzedaży 
bez chęci kupna. Tendencja zniżkowa utrzym uje 
się nadal. Usposobienie zupełnie bez ochoty.

-r  Kursa zbożowe. Cena za 100 kg. loco 
stacja  załadow ania. Żyto m ałopolskie ex  1923 r,.
345.000 mk., Owiec- m ałopolski ex  1923 roku
400.000 mk1.,

-(- Giełda zbożoWa w Krakowie, żyto 410000, 
kapusta w  głowach 150000. Tendencja zniżkowa 
dla blraku gotówki mało transakcji.

G iełda lw ow sk a .
SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE-

Podaż w akcjach znaczna. Popyt utrudniony 
z powodu1 ustawicznego braku gotowki. Kursa 
akcji kołowanych i niekotowanych haogółćłSłabsze. 
Obroty dość liczne. Kursa walut w dalszym ciągu 
zniżkowe. Tendencja w akcjach chwiejna. W  wa­
lutach zniżkowa. Usposobienie ożywione.

Z .powodu uroczystości otwaiiaa Targów W sch 
dziś 5 hm- zebrania giełdowego nie będzie,

Od1 czwartku 6 bm zmieniono godziny zebrań 
giełd® przedgiełda od 12'30 do 13' 15; od 13‘15 ao 
14'00 giełda efektów i .walut.

OBROTY W AKCJACH.
Oegielski 170, Parowozy 130, (105, 110,), 

Zieleniewski 2050, Chodorów 1320. Oikos 735, Te- 
spy 1400, Browary 1750, Ćmielów 170, Krakus 
140, Niemojowski 165, (140) , Pezet 70, Pocisk 
220, Polska Nafta 120, i(110) Pol. Tow Bud. 
65, Siersza el. 77, Sieisza górn. 1250 To han 00.

Akc. B. Hipoteczny 184, ,Pow. B Kredyt. 20, 
IB’. Przemysłowy 88, (78, 76), Ziemski Bank Kred 
46 (40). l

OBROTY W WALUTACH.
Paryż 14050, Wiedeń 3'61, Dolary 255, N. 

Jork 256 i jpóŁojPraga 7250, Berlin 0'0260 Me- 
djolan 11250, Zurych 46U00, Londyn 1150.
OBROTY; W, AKCJACH NIEKOTOWANYCH.

Gazy 5800, Jaworzno 25 szt. 3500, dr. 3600, 
Azot 110 (nieef. 90), Bibljoteka 90, Chybie 1850, 
Eletr. n. S. 38, Foresta 165, Len Kr. 380, Loo- 
motywy 180, N itrat 65, Rucker i H. 210, Schón 
15. i (pół milj., 15 milj., Automotor 50, 52, Bruger 
870, Columbia 20 Gazolina 255, Gazociągi 66. 
Machleid1 87, Olkusz 136, iRollindustru 36, Szkło 
w Kr. 240, Węgłówki ef. 8300, nieef. 49000 Zgierz 
300.

AKCJE GIEŁDY KRAKOWsKlE I.
Zieleniewski 2200, Cegielski 170000, Parowo­

zy 140000, Trzebinia masz. 300000, Pocisk' 200000 
Górka 3,100.00u, Tepege 700.000 Nafta 150 0001

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
, ' Chodorów po 100 szt. 1325000, Częstocice 
6000000, Warsz. Tow. kop. Węgla 1075000, Cegiel­
ski 165000, Liłpoop Rau i I ów. 22U000, Rohn 
i Zieleniewski 235000, Starachowice 1350000, Po­
cisk 212500, P a r o w o z y  140000, Zieleniewski 2 milj 
200 tys. Ćmielów 230000, Pol. nafta 125000 Pol. 
Przem. naft. 840000.

Kursa giełdy lwowskiej.
Ź = i  żądają, T - transakcje. Zresztą, ptacą.

A) Akc. Bank. 4
września B) Akc. przem. 4

września

Akc. Związk. . 38000 Górka . . . 1050000
Dyskont Lw. . — Oikos . . . T 750000
Handl. Pozn. . 200000 Parowozy . , T 130000
Hipot. akc. . . T 184000 Patrja . . . 32000
Hipot. zemel. . 3000 Pezet . . . T 70000
Małopolski . . 100000 Pocisk . . . T 220U0U
Powszechny . T 20000 Pol. Glob . . 7000
Przem ysłow y. T 90000 Pol. Nafta . . T 135000
Ziemski kred. T 46000 Pol. Tow. Bud. T 65000
B) Akc. przem. Pol. Tow. H. . T 90000
Browar Lwow. 1800000 Kakszawa . . 55000U
Chodorów . . 1325000 Siersza el. . T 77000
Karpalit 150000 Gór. S iersza . T 1300000
Ćmielów . . 225000 Tepege 440000
Portland z S, . — Tespe sól pot. T 1400000
Gslieia . . . 2200000 Zieleniewski . T 205000U
Ga fota ez . . T 38000 Żegluga poi. . 23000

Kursa walut 
Kurjer 

Lwowski
Lwów — dnia 4 września 1923 Warszawa 

dnia 4 w rześnia
Krakiw

dnia 4 IX.
Zurych 

■t dnia 4  IX
Berlin 

dnia 3 IX.

Nr. 210 Gotówka Dewizy D e w i z y

100 Mk.pol. - 1 0 0 - - 1 0 0 - —roo- 100 0-00-23 0 0 0 0
1 funt. ang. 0000000-0000000 1 1 2 0 0 0 0 -1 18C000 1130000— 1133000 0 0 0 0 0 0 -0 0 0 0 0 0 0 2 5 1 7 438900004)0
100 frs. fran. 1 3 9 0 0 -1 4 1 0 0 13900 0 -1 4 1 0 0 0 1415000— 1415000 0 3 0 0 0 0 -  000000 31 27 54862500
100 fr. szwaj. 458000—46400U 45800* -46 4 0 0 0 4495000 -  4 ^95000 440000—470000 100-00 174562500
100 frc. belg. bpoo -0000 00000-oonno 1168^00-1158000 522300 622000 25 0 0 44887500
100 K czesk 70000-740!'n 70000 -74000 737000 737000 7 0 0 0 0 -7 7 0 0 0 1650 28428700
100 K węg. . 0000 -oooo 0000 -  0000 0 0 0 -0 0 0 -  0 5 528-67
100 K austr. o 5 8 -3 6 4 3 5 3 -  364 3 5 3 -3 5 3 4 4 0 -3 7 0 — ■0078 1366500
100 M niem. 0 0 0 - 0 0 0 0 0 2 -0 0 3 0 0 2 0 0 -0 0 2 0 0 0 0 0 -0 0 0 * 0-0000-40 103-00
1 Dolar am. 250000—255000 250000— 255000 249000— 249000 2 4 0 0 0 0 -  260000 5-55 967575000
100 Lir wł. 00 -0 0 0 0 11000— 11400 103500-103500 — 23-60 418950 00
100 Lei rum. 000—000 0 0 0 -0 0 0 000-U 0 0 00000 -0 0 0 0 2-52 94-65
1 guld. hol —•— —•— 0 0 0 0 0 -0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 -0 0 0 0 0 0 2lb 00 379050000

100 K nor w. _•_ _•_ —•— 0 0 0 -0 0 0 90-75 159000000
100 K duńsk. _•_ _•— — .— 0 0 0 0 -  0000 10300 179550000
100 K szw. —•— —■— 147-00 259350000

U WAGA: „ P “ o z n a e z a  kur^a p o p rz e d n ie , osta tn io



KURJEH LWOWSKI z czw artku  dn. 6-go wrzieśnia 1923 Nr. 210.

b iją c e m u  zaw iły mechanizm ' szeregów licz- 
wych.

Nad njitjonem przeszliśm y już do porządku 
dzienno-nocnego. Z droży żnianej R uhry euro- 
peisH ej w yleciał biljon.

Kto o nim cokolwiek w ie? Biljon.
Ta ioo? Ny, ny, Nnn-;a oh la!
W  Niemczech a  poczęści i u  nas, biljon jest 

trzynastą  jednostką w dziesiętnym  system ie li­
czbowym, je s t więc miljooem m iljonów, albo 
liczbą 1000000000000, albo 1012 albo tez 
lOOOOOO2 (czyt. m iljon do potęgi drugiej).

Inne znaczenie posiada biljon u  Francuzów. 
W łochów, w Ameryce etc Tam operują potęgami 
tysięcy, podczas gdy u nas potęguje się miljony. 
To oo m y nazywamy, biłjonem, tam  nosi m iano 
tryljonia.

Biljon mai dw anaście zer i z tem  większość 
bgółtt nie wie co począć, w yjąw szy dopisywanie 
zer na cenach w w ystaw ach sklepowych. A m ery­
kanin i Francuz zadow alają się dziewięcioma 
zeram iljo o  dla n as  określa  się drobnostką 1. 
mil ja  a.

W łaściw ie jest to obojętne, 9 czy 12 zer, 
>,c‘ est egai“ , w tym czy owym  wypadku cyfra po ­
zostanie względną, ponieważ zera m ają o tyle 
wartość o ile nasz system  rachunkow y opiera 
bie na liczbie 10. I ta  cy fra  jest znakiem/ i po ję­
ciem konwencjonalnem .

W m iejsce 10 obrać możemy każdą inną, 
dowolną liczbę i zbudow ać n a  niej nowy system  
ti. p. w yjętą z naszych w ysychających 0,25 mi- 
Ijonówek cyfrę 8.

Biljon w yrażałby się w tedy dw unastokro- 
tnem  pomnożeniem przez siebie Icyfry 8, czyli 812.

Dla zrozum ienia przestrzenno-czasow ej w ar­
tości biljona trzeba sfe uciec do odniesienia go 
r a  jakieś zwyczajne nasze pojęcia. Abstrakcyjne 
bowiem odczucie b iljo ra  posiadają ludzie t. z. 
niezrównoważeni na  belce życia, kandydaci na 
Kulparków i zdaje się niektórzy m inistrowie, 
skarbu.

Rozciągnijm y więc w artość biljona na  po­
jęciu zasu. Kółko w yrów nawcze w ogólnie uży­
wanym  zegarku w aha się w 2 sekundach 
'ff razy =  150 w m inucie. =  1800 w godzinie, 
=  216000 razy w jednym  dniu. Miljón w ahań 
idbędzie się zatem w czasie ep.terech' dni; 15 

gpdz., 6 m in.. 40 sekund. Zaś biljon w achań 
odbędzie się dopiero w okresie 12600 lat. Ze­
garek, który zaczął tykać w kalendarzow ej dobie 
ra r .  C hrrstusa. i an i razu nie byl w lom bar- 
łżie m usiałby jeszcze 10677 la t c h o d z i łb y  %)% 
siągnąć. lipie, graniczną 1 biljona.

Biljon to pntęya, niestety nie w m arkaeb 
poi. ekj-ł.

Ks t *%I sr^olUR dla szkół wszelkich kategorji 
poleca I tó lE  farAJ&HIA NAUKOW A

Lwów, Hotel George^,

zacięła i pojechali. A’ wszystkie ceny za nimi, 
jak te pieski z podwórza, popędziły.

Jedzie sobie Bajda. Drożyzna powozi, ceny 
skaczą za ituną a m nożnik zdyszany biegnie, 
dogonić nie może.

Tak i po dziś dnia jadą. („Kur. Por.“ )
Nerr.o.

M Mmi i i i  fowimi
Przy stoso iian iu  wskaźnika .^wzrostu d ro ­

żyzny, o k re ś le tó to  dw a razy na m iesiąc przez 
(Grłówny Urząd etatystyczny do wynagrodzeń 
m iesięcznych, p łatnych z dołu, nastręczyły  się 
wątpliwości. M inisterjum pracy i opieki społecz­
nej w yjaśnia. że tam, gdzie są zaw arte umowy 
zbiorowe, przew idujące stosow anie tych w skaźni­
ków, względnie, tam, gdzie m a m iejsce dobro­
w olna zgoda, m iesięczne wynagrodzenie winno 
by£ podzielone przez 2 i wypłacone po każdo- 
razowem  dodatku w skaźnika z końcem okresu 
następnego. Za podstaw ę do każdej dalszej w y­
płaty uw ażać należy sumę, w ypłaconą poprze­
dnio, pow iększając o wskaźnik drożyźniany.

Przykład: jeżeli pensja sierpniow a w ynosiła 
200 mk. pracow nik w ponowi, sierpnia o trzy­
m a: 100, a  w końcu sierpnia: lO0--f-32.25 proc.

wskaźnik drożyźniany dla 1-szej połowy; sierp - 
nia. czyli o trzym a on sumę 132.25 mk.

W poiowie w rześnia otrzym a p raco w n ik ; 
132.25 mk. -{- 30.12 proc. (wskaźnik za 2-gą 
poiowę sierpnia) czyli o trzym a on 172.09 mk. J 
i l. d. ’

Z a m A i l
Artur Rappaport: Preparaoja do wiązanki

wierszy P, Owidjusza Masona w opracow aniu 
Sinki. — K siążnica Polska T. N. S. W. Lwów — 
W arszaw a 1923. '

(B) uNajiilubieńszy z autorów  klasycznych,'- 
poeta z krwi i kości, O.widjusz, doczeka! się  
\w eszcie klucza do serc polskiej m łodzieży. — • 
Znany ze swej sumienno,"ćl młody filolog lw ow ­
ski p. A, R appaport, przygotow ał preparację 
do tych ustępów  Owidjusza, które opuścił 'Ter­
likowski. W ten sposób oprócz oklepanych „Au- 
re a  prim a" m łodzież w prywatnej lekturze bę­
dzie m iała  sposobność poznać bliżej jednego 
z najbardziej utalentow anych póetow starożyt­
ności. P reparacja  zrobiona starannie, polszczyzna 
bez zarzutu, stroma sem asiologiczna oparta na 
głębokiej wiedzy i najnow szych zdobyczach ję ­
zykoznawstwa. Książeczce należy się poparcie, 
a  jej autorovvi uznanie i pochw ała. t

OGŁOSZENIA.

Ja k  drożyzna Bajdę w o ziła?
(Z niezapom nianych bajek ludowych).
Byl sobie gospodarz im ieniem  Bajda, który 

bardzo przechw alać się lubił.
Przechw alał się raz Bajda przed sąsiadam i, 

że Drożyznę zabije:
-— P oka;ćie  mnie, gdzie ta  Drożyzna, a 

urw ę je j łeb. W itos nie urw at, a j a  urwę.
U słyszała to Drożyzna i bardzo p rzestra ­

szyła, się. Al loda jeszcze była, tylko życia uży­
wać zaczynała, a tu śm ierć! Oo robić?

Pobiegła do m atki swojej, starej czarow nicy 
Cbjeny i p łacze:

— Matulu, natulu, Bajda mnie łeb urw ie!
A ś ta ra  czarow hica tylko praw em  okiem

m rugnęła (lewe m iała  bielmem zakryte) i po­
w iada:

— Nie bój się, córuchno, m oja już w tom- 
głowa, aby B ajda tobie krzywdy nie uczynił.

1 zrobiła tak  czarow nica, że córkę swoją 
zm ieniła w parobka Bajdy.

K azał Bajda parobkowi konia zaprządz. Z a ­
przągł konia parob«fc do wózka, w siedzenie 
worek z m arkam i położył, aby Bajdzie miękko 
było. Fam usiad ł na przedzie, lejce trzyma.

W yszedł Bajda, rozsiadł się w wózku na 
w>rku wygodnie.

— Jedziem! — rozkazuje.
— Dokąd? — pyta Hpożyzma.
—  Drożyznę szukać!
i—  D o b rz e ! — p o w ią d ą  Drożyzna. —  K o n ia

Zakład Tapieerskov'Jekcraeyjny

¥ / ł a d y s i a * v  P  r o  k o p c K
L W Ó W , u l .  i S i m o r o w i c z a  i .  #

w ykonuje  w szelk ie rob o ty  w zakres tapicersko-deK oracyjny 
w chodzące, tak  w  m iejscu ja k  i n a  p row incji 

p o  c e n a c h  u . m i a r U o w a n y e h ,  
G a-nitury klubowe kryte skórą i stylowe otomany, 
sofy, wkłady, sprężynowe, m aterace włosienne, story 
do okien, tapetow anie pokoi, w ieszanie firanek 

i p rze rab ian e  starych mebli. , 1815

Pierwszorzędna pracownia kuśnierska

Jakóba N a c l i t w a c h t e r a
L w ów , K opern ika 16. 1819

przy jm uje w szelkie ro b o ty  w  zak res k u śn ie r­
stw a w chodzące po cen ach  u m ia rk o w an y ch .

Różne.

Akadem ik z Jugosław i po­
szukuje  pokoju  p rzy  in ­

teligen tnej rodzin ie. Ł askaw e 
zgłoszenia do ekspedycji „Ga­
zety Lw owskiej* Chorążczy- 
zna 31. 4689

Posiadam  tak i sposób u su ­
w ający wszelkie tru d n o śc i, 

ie  podejm ę się pod w szelką 
gw aranc ją  w yuczyć osobę 
s ta rszą  n iem uzykalną  n aw et 
do dn i p a ru  grać parę  k aw ał­
ków  na fortepianie. Inform acje 
Z im orow icza G. d rzw i 3. -1667

Rok założenia 1876. 1813

fabryk;* ,ras ogniotrw ałych 
LWÓW, ul. na Błonie 1 22.
W y k o n a j© : S k arb ce p a n c e rn e ,  kasy  
o g n io trw a łe  różnej w ie lk o śc i, szafy  
żelazna n a  d o k u m en ty , k a se ty  i s k rz y ­
n ie  że lazn a  p o d ręc z n e , k a sy  i zk rytk i  
do w m u ro w a n ia . Geny p rzy stęp n e .

Posady i prace.
Polka, p rzysto jna  

k ilk u le tn ią  p rak ty k ą  
poszukuje posady we Lwowie 
inb  p row incji. Łaskaw e zgło­
szen ia  do „K urjera  Lwowsk “ 
pod „D entystka". 4698

Czas odnowić 
przedpłatę.

Po cenach fabrycznych sp rzedaje  w każdej iiości 
7 O " AŁRfhI uszczędn., m etalowe półwatowe, 
L u  U W M  jasne  i mleczne „ . ARGENTA*
o raz  m ate rja ły  e lek tro techn . d la  w szelk ich  u rządzeń  
e lek tro techn icznych  w  m iejscu  i na prow incji

H E R M A N  P A N Z E R
sk ładn ica  e iek tro techn icz.

Lwów
Sienkiewiczu 2  
Uwaga. na. adrea.

o b o k  H o te lu  
G o a Fę e ’ a

ofeik Hntelu 
Gegigi’1

1820

KORZYSTUa OFERTA DLA WSZYSTKICH!

m r j& .  r a t y
wszystkim, p r z e n e ź n i e  u rz ę d n ik o m , przy w płaceniu 
Mk 400.000 dajem y kredytu  na Mk. 1,000.000 i więcej. 
Polecamy na tych w arunkach ulgowych rozm aite  tow ary 
m anufakturow e i bław atne (m aterje m ęskie i dam skie), 

tow ary jesienne i wiele innych 4704

LWOWSKA SPÓŁKA MANUFAKTUROWA 
ulica AKADEMICKA L  3 3

iii f
F r .  S e b m e l i n g ,  G n i e z n o

Generalny reprezentant, na Polskę

t t i i  fO fflil Mm, m Wojdecha l
W ystawiamy n a  TARGACH WSCHODNI CE w e Lwowie

P aw ilo n  S y n d y k a tu  — stoasko n r . 2010. 1517
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J U T  M premiera Purpurowa miłość! [i Dramat miłości i śmierci.
W  głów nych ro lach

M&rja Jakobini i A. Novelii

BRAUN
H  u t o w s : I E G O  1.  -

------------ Najświeższe tiowości na sezon — -------
/imnwv* wełl,y> plusze, duble kamg., chevioty, 
łIUIu W j • fianele, barchany, welwety* eponge,
— — zefiry oraz płótno na wyprawy ś iu b n e-------

- — Ceny fabryczne. — — —
B T T S S T U U E :  A .  3 . : poleca

BRAUN
-  E J - S T K S T U S K A  3 .  — 
R U T O W S K I E G O  5 *

„KURJERA LWOWSKIEGO"
Prosimy uprzejmie o jak najrych- 
— lejsze nadesłanie prenumeraty —

n a  w r z e s i e ń
wraz z ewent. zaległością, celem ure- 
— — — gulowania nakładu. — — —

Cena prenumeraty wynosi
o d  1  - f f o  w r z e ś n i a :

We Lwowie miesięcznie do 
odbierania w administracji 
„Kurjera Lwowskiego*. . 90,000 m. 

We Lwowie z odnoszeniem
do d o m u ...................100.000 m

Z przesyłką pocztową w ca­
łej P o lsce ...............  100.000 m.

Zagranicą miesięcznie . 130.000 m.

Cena pojedynczego numeru 4.0U0 tn.

8 L

PIŁY GATROWE
c y r k a la r ^ i  I t a ś m o w e  remszei- 
dowskie, jakoteż płyty „ KLING ER1T“ 
„PO L SO T “, ,.SEMPERIT‘‘ asbesto- 
we, gum owe i rozmaite pakunki do 
uszczelnienia maszyn hurtownie i de- 
tajlicznie poleca — Spółka A.kc}'jna

!(p o l s o t «
Lwów, ui. Szajnochy 2.

mmii TYGODNIOWE
n\ 1924

s ą  j n ź  d o  n a b y c i a :

ARTUR G O L E H A N  D r u k a r n i a
Lwów, ulica SyKsiuska 19. Telefon 874.

„ G L IM E R IK A "  Lwów, ulica Legjonów 41.

ylXi U B  A «
Proszek  na budyń

znakomita i najpożywniejsza 
— a przy tern najtańsza —
w sm akach : m igdałow y, w aniljow y, cy tiy n o w y , poziom kow y i pom arańczow y

L E G  O M I N Ą

Do nabycia we w szystk ich  sklepach a r ty k u ­
łów  spożyw czych  i d rogeryjuych

lu b iń s k a  Fabryka D rożdży Tcw . Akc. Lubeń
pow, Poznań

Pierw sza i jed y n a  fabryka budyn iów  w Polsce p rzerab ia jąca  w  w łasnych za- 
k ła d a ć ń  p o trzep n e  surow ce.

Wyłączna sprzedaż na '  PscIaoclniB, Malop,:
1 1  urtownia kolcnjalnia Sp. A.kc,

Lwów, ul. KI. Tańskiej 3. 1273
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ôszukiwany chłopak
kilkunastoletni do

w s a h ^ d n r e p 1
Lwów, ul. D ługosza 31. p a r te r  (w oficynie). Zgłoszenia 

m iędzy godz. 9-tą  a 4-tą. 4700

ArclmeKt ADOLF SOFER
Lwów Tarnowskiego 3 2 . Tg]. 443.
w ykonuje  szkice, p lany, kosztorysy, oraz w szelkiego < 
rodzaju  budow le w p rzed sięb io rs tw ie  lub  na  rachunek

W S t a n  t s I a w o T f ’ i e

rozpisała publiczny przetarg n& dosta­
wę drzewa miętt&iiego i twardego
przetartego dla celów warsztatowych i bu­

dowlanych.
T erm ir d e  w n o sz en ia  o fert u p ływ a 21-go  

w rześn ia  1923 .
Bliższych wiadomości można zasięgnąć nv Wy d z i a h  Za- 

* sobów Dyrekcji kolejowej w Stanisławowie.
Prezes Dyrekcji kolei państwowych.w ! 4699 1

Najlepsze

LATARNIE
s t a j e n n e

P 9 " „ K o m e t a “
Wyłączna sprzedaż 

Ilurt. Detal.t

B r z y s z fo F  b m  i S y n
w W arszawie, plac Teatralny. 4655

BruH&nt, falam m , iwów Syk«tuak» 19. OdgowiediAiny *ed*lstox: Taueu-j StroińskL


